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wyboryTegoroczne wybory do rad 
gm innych w e F ran cji posiadają  
w yjątkow e znaczenie dla dalsze­
go rozwoju jej sytuacji w ew nątrz 
nej. W alka m iędzy praw icą i le­
w icą  zaostrza się  coraz bardziej, 
a w ynik jej na odcinku sam orzą­
dowym zadecyduje o układzie s .ł  
na całym  fron cie  w ew nętrzno- 
politycznym  w  najb liższej przy­
szłości

W  dotychczasowym  przebiegu  
akcji przedwyborczej rzuca się  
w oczy brak szerszego poi ozu- 
mienia m iędzy poszczególnem i u- 
grupowaniam i dawnego kartelu  
lew icy  Tam naw et, gdzie istn ie ­
ją  pozory w spółdziałania socja li­
stów  z radykałam i społecznym i, 
każda z grup u siłu je  przeforso­
wać sw ego kandydata.

W  rozgryw ce te i kierowanej 
przew ażnie przez t. zw. „doły", 
kierownictwo partji radykalno- 
?połeeznej zajm uje stanow isko  
wyczekujące. P ow zięcie w yraź­
nej' decyzji u trudnia mu fakt po­
siadania w  szeregach  partji licz­
nego elem entu drobno - m iesz­
czańskiego, który je st  w  sw< j 
m asie czynnikiem  niestałym , prze

ehylająoym  cię raz na stronę so ­
cjalistów , to znów ua stronę ra­
dykałów społecznych .

Stanowisko w yczekujące zaj­
m uje rów nież k ierow nictw o par­
tji socja listyczn ej, które dotwch- 
czas nie w ypow iedziało się ani 
za wyrażnem. w spółdziałaniem  z 
radykalno - społecznym i ani tc? 
z kom unistam i. Druga a lternaty­
w a je s t  dla socja listów  o ty le

w yraźnen iebezpieczniejsza, że 
rozdzielen ie się  dwóch 
m ieszczańskiego i proletarjsek!fi­
go. spowodowałoby dalszy upa­
dek p artii socja listyczn ej, która 
w e w spólnym  fron cie z 'komuni­
stam i przeszłaby »'łą  rzeczy pod 
ich komendę.

N a w idowni politycznej poju-

t racji urgupowań m ieszczańskich  
— eo znów doprowadziłoby siłą  
rzeczy c!o zw artego frontu lew i­
cy. W tym  układzie stosunków  
główna rola przypadłaby św iet­
nie zorganizowanym  związkom  
byłych kom batantów, w  stosunku  
rlo których* lew ica coraz zacie- 
k leiszą  prowadzi ostatn io  kam­
panię.

Dawne partjc polityczne u -:lu- 
jn przeciw  staw ić się  temu roz- 

fron tów . wojowi rzeczy przez utw orzenie

w ił się  now y czynnik —  partja ideelogji

bloku stronnictw  środka. Pow sta­
nie jego zależy od porozum ienia  
się  radykałów społecznych z so­
cja listam i. Porozum ienie takie  
nie byłoby n iem ożliw e: obie par­
t i t  łączy w iele  w spólnych  celów , 
w yrastających z w spólnej im

obie prag-
agrarna D orgeres'a. Partja ta 
zdołała skupie n ietylko znaczną  
część praw icow ców, ale rów nież 
licznych zw olenników  o n a sta ­
w ieniu  radykalno - spolee.znem  

Stary fran cu sk i system  partyj­
ny rozpada się . Coraz ostrzej za­
znaczają' .cię. różnice m iędzy pra­
wicą i lew icą , coraz też częściej 
mówi się  o k on ieczn ość koncer-

J u t  ssę s y p i ą . . .
Komendant obwodjwy rozwiązuje Legjon

„Słowo" wileńskie zamieszcza ta­
kie pismo komendanta „Legjonu 
Młodych" na powiat święciański: 

Zważywszy:
Że Konwent Sen jor ów Legjonu 

Młodych rozwiązał się, a 'em sa- 
■iem cofnął moralne poparcie orga- 

ttieacjł,
źe sytuacja obecna w _ Lęgjonie 

Mł< dych stwarza fakt nieeelowości 
ialsżegc istnienia jego,

Że i . ,  ad ze organizacji dążą. do 
oprowadzenia w Legjonie Młodych

pracy politycznej/: obcej obwodowi 
święciańskiemu, —

7 dniem dzisiejszym zwalniam ko­
mendantów Legjonu Młodych pon ia- 
tu święciańskiego, rozwiązuję od­
działy: święeiain — miasto, Nowe- 
święciany. Pudbrodcie, Łyntupy, 
Duk.izty, Ccjkiri" Twerec::, Miele- 
gjany oraz oświadczam, że przesta­
ję być członkiem Legjonu Młodych.

Komendant święeiańf kiego obwodu 
„Legjonu Młodych".,— Roland Kiew- 
licz, podporucznik rez. W. P.

ną gorąco w spółpracy francusko- 
sow ieckiej, obie zainteresow ane  
są w utrzym aniu dotychczasow e­
go system u parlam entarnego, 
który decyduj0 o ich sile.

Rówrreż praw ica parlam entar­
na. sym patyzująca zasadniczo  
zarówno z organ izacją  ..Krzyża 
O gnistego" jak i z nowym ru- 
chenr agrarnym ,. pragnęłaby jed­
nak kierownictwo- wypadków za­
chow ać w  swojem  ręlcu i u siłu je  
pozyskać te organ izacje dla idei 
parlam entarnych.

W obec sprzeczności prądów i 
dążeń, nurtujących  społeczeń­
stw o fran cu sk ie trudno przewi­
dzieć, jak? będzie ,w vnik wybo­
rów-. Je<jno je st  pewnie, że zade­
cyduje on o dalszych losach rzą­
dów Flar.cli-r/a.
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z a n i s p o  b o l e n i
usuwaniem  s!ę robo tn ikó w
s p o d  w p ł y w u  id e o lo g i i  ż y d o w s k ie j

A . R ik lis („Lirik") na tle  w y­
niku wyborów m iejsk ich  w  Łodzi 
ostrzega zy do siw o („H ajni"  N r. 
951 przed lekcew ażeniem  faktu  
usuw ania się  m as robotniczych  
spod w pływ u ideologji żydow ­
skiej. Łódź stanow i dla żydostwa  
zagadkę pod względem  sp ołecz­
nym.

W arstw y robotnicze znajdow a­
ły  s ię  pod w pływam i m arksizm u  
i naraz

.przerzuciły się one w kierunku pr i 
wiców ym, do odozu radykalnych ju- 
dofobów i wrogów socjalizmu

Przykład Łodzi budzi wśród  
żydostw a n iep ok ój:

„Łódź stanowi obecnie ostrzeżenie 
i niebezpieczeństwo”.

B łądzą ci żydzi, którym się  zda 
je , że naroaow ey skom prom itują  
sie  w  oczach szerokich m as, w y­

stępując z hasłam i przeciwżydow j 
sk io ia i: i

„Smutną piawdę stanowi ro, żc na: 
skutcl: dużego zwycięstwa w  Lodzi 
narodowcy moralnie został wzmocnię 
m  -że łódzka Rada diejska stała się 
trybuną i duchowym ośrodkiem dla 
radykalnych judofobów w  całym kra­
ju i od czasu zwycięstwa narodow­
ców w Lodzi ich partja nietylko nie 
osłabia, lecz przeciwnie —  zyskuje no 
wych oficjainych członków. Lódż jest] 
poważnem ostrzeżeniem i niebezpie- - 
czeństwem, bowiem stanowi klasyfw- j 
ny przykład, jak szczerzy proietarjr- 
sze i socjaliści mogą stać ,ęię 
pewnego pięknego noranku ra­
dykalnym i ‘rasistaftj i przeciwni­
kami marksizmu, ł ódź daje przy­
kład, iak można wytworzyć kapi- 
tai polityczny,’...gdył«ię potrafi poia- 
czyć judofobję z uczonym socjaliz­
mem ’.

Autor odw ołu je się do żydost­
w a  :

„Lódż wola do nas: nie daj cc się 
usoić i miejcie sic na baczności!’

N O W E  M Y D Ł A
Sp. Akc.

W arszawskie  Ladoratorjum 

Chemicznei .w i i j  ; ii i J * i ~ n ~  * "
■w. 3 zapachach: Lawendowe, Jaś 
minowe i Chypre, pięknie pachną, 

nadają skórze miękkość. ' '
fena dn/rgo karnika 90 groszy.

Sprzedaż w=-ędzfe.'J- ',

N c c  z a m a c h ó w  D . U . ^

Ukraińcy chcieli podnalić miasto
N o w y  p r o c e s  b o j o w c ó w  O . U . N .

Z a k a z a n y  w i e c  k s .  H l i n k i
Wcburzenie u r z e a w y h o r c z e  w  S ł c w s c z y ł n i e

BRATYSŁAWA, 2.5 (PAT). W  
.słowackiej gminie fczarfia miało się 
odbyć w tych dniach zgromadzenie 
słowackiego stronnictwa lud owego* 
na które przybył również ks. HIin­
ka. Zgromadzenie zostało jednak 
przez władze w ostatniej chwil- za­
kazane, iak że ks. Hlinka mógł je­
dynie odprawić Mszę św. i wygłosić 
kazanie, natomiast był zmuszony po­
wstrzymać się -od przemówienia po­
litycznego. "Wywołało to wielkie 
wzburzenie wśród 13-tysięeznej rze- 
3zy ludności, która koniecznie chcia­

ła wysłuchać przemówienia ks. J:ł i in­
ki. IV chwili najwyższego rozdraż­
nienia zebranych usi’owai zabrać 
głos przybył*- z 51 ora w członek 
stronnictwa ks. Sra.m&k. któregp 
Indność ciężko poturbowała. Zdołał 
on się i.yzwolić z rąk rozdrażnione­
go tłumu dopiero wskutek interwen­
cji żandarmów przybyłych w t.yrn 
dniu w większej ilości do Szarfi. 
K>. Hlinee z trtodełn udało się uspo­
koić zebranych i skłonić ich do ro­
zejścia sio.

P r a w d z i w e  o b ri c z e
..W iadomości Literackie"- mimo 

że propagują zasady sprzeczne z 
nauką C hrystusa, obecnie jfA- o- 
tw arcic n ie napadają na K ościół 
katolicki, przeciwnie naw et — 
zain icjow ały  w  swoim czasie spe­
cjalny dział ..katolicki", którego  
po paru próbach zaniechano. M i­
mo to jednak od czasu do czasu  
m ożna znaleźć na łam ach i,ego ty­
godnika ustępy, św iadczące o

LW ólY, 2.5. We Lw ow ie rozpo­
czął się nowy obszerny proces u- 
kraiński, który prawdopodobnie 
potrwa 3 dni. Przed sądem  sta ­
nęli 'członkowie ukraińskiej orga­
nizacji OL'N„ oskarżeni o zbrod­
niczy zamach na osadę U hnów  w  
pow iecie rawskim .

OUN. zam ierzała na terenie  
pow iaty raw skiego w yw ołać jak­
by lokałną rew olucję, dokonu­
jąc- jednej i tej' sam ej nocy sze ­
reg zam achów w  różnych m iejsco­
w ościach tego powiatu oraz pod­
palając Uhnów. P uszczen ie z  dy­
mem U hnows m iało zacząć się od 
napadu na posterunek policyjny  
,i zniszczenia, gm achu poczty i są­
du. Napad m iał nastąp ić w  bocy  
z-3 3  na i4  lipza ub. roku. UOK. 
wiedziało, że, na posterunku p oli­
cyjnym  znajduje się  4 t karabi­
nów- ,’ Przysposobienia 'Wojskowe­
go. Po zdobyciu posterunku mia 
no go podpalić, ażeby zaś .itrud- 
n ić  ew entualne w ezw anie pomo­
cy, zam ierzano przeciąć szereg  l i ­
nij telefon icznych .

Umów iorrej nocy isto tn ie  w k il­
ku m iejscow ościach  poprzerywa­
no połączenia te le fo n iczn e , na ko­
m endanta posterunku w  Dyni- 
skach, Jana F orysia , dokonano 
tej nocy zam achu, następnego zaś 
dnia po napadzie podpalono sze­
reg domów w Uhnow ie.

Plan napadu na Uhnów- prze­
prowadzono w- ter  sposób, że 
członkowie bojówki OUN pod wo-

tem . jak bardzo p isarze, sta le za [Za j ara5a O nyszkiewicza zebrali 
silający go swem  ̂ płóręwi, mei laarj rzeką Fio-orykiją. Jako
n ienaw iścią  ju ż nietylko do kato­
licyzm u, ale do chrystjaniim u.
Jednym z takich znam iennych) 
ustępów  jest pew ne zdanie w- nu-

punkt wypadowy wybrano cm en­
tarz wmjenny, położony tuż obok 
budynku sądu w- U lincw ie. Zgro­
madzono rew-oIwery i karabiny, 
zaopatrzono się  w  nożyce do c ię ­
cia drutów telefon icznych , w  ben­
zynę do podpalania budyrków  itp.

O przygotow anym  zam achu do­
w iedziały  sie jednak w ładze poli­
cyjne i gdy w  nocy, o godz. 11, ja ­
kiś podejrzany osobnik zbliżył się  
pod posterunek, ośw ietlono go la ­
tarką elektryczną i stwuerdzono, 
ż e y ie s t  tc znany członek OUN, 
niejaki Mazur. Po pewnym czasie  
pod bram ę posterunku zakradła

się  grupka ludzi, którzy zasypa?  
policjantów- strzałam i. W ywiążą  
!a sie  obustronna strzelan ina, po 
której bojowcy ukraińscy nod o- 
słoną strzałów,- w ycofa li s ię  i 
zniknęli w ciem nościach  nocy. Po­
licja,_ zdołała jednak pochw ycić  
bojowca, który- z benzyną w  ręku 
podsuwał się  pod koszary policji, 
oraz innego, który przeciął druty 
telefon iczne.

Dzięki spraw ności p o lic ji, w ięk­
szość w. w ro to w có w  została  ujęta  
i stanęła  przód sądem S ą łte  
w szystko ęzłunkowie OUN. rolni­
cy i rz^m ieślnic;-.

Sowieckie zstowk! wojenne
H o t i c w i a  E u r f t a  m i l i t a r n e g o

e s

RYGA, 2.3 (ATE). W  prasie so- 
witekiej nbazał się szereg arlykniów 
omawiają **"eh zagr.dr.ieiJe, jakie za­
bawki należy dawać dzieciom.

.Jzwicftja'’ przychodzą, do wnio­
sku, żc wśród zabawek dla dzieci 
doini rającą rolę powinny odgrywać 
t. zw. zabawki wojenne, Jak np. za­
bawki ilustrująca walki czerwonych 
zołmerzy ź bmłogwarJzistanii. za­

bawki przedstawiające walkę z  Po­
lakami na Ukrainie, zdobycie twier­
dzy Kronsztadt i stłumienie tam po­
wstania koira-rcwolucj jnego orar 
zabawki, popularyzujące Yfiwoszyło- 
wa i Birdenncgo. Zdaniem dzienni­
ków soicieckic.h. dzieci w ZPRR po­
winny być, - -„ychoa-ywane w dnebn 
przywiązania do armii czerwonej j 
jej wodzów.

N a  3 0 0 . 0 0 0  z ł .  o k r a d z i o n o
Pociągi idgee do Sow^tiiw

BFi-ZEŚC n'Bug-icm, 2.5. Doręczo­
ny już został akt oskarżenia w jed­
nej z największych afer kradzieżo­
wych, jakie wj kryte został v w cią­
gu ostatnich lat.

Gnaosk bez zas& zeżed

Ructiawka p o w s ta ń a a  w Mąndżarjl
na ja p o ń s k ie  k o p a ln ie  z ło ta

LONDYN. 2,3 (ATE). Dzienniki, 
wychodzące w Szanghaju, donoszą 
o wzmożeniu ruchu powstańczego w 
Mandżur ji w związku z nastaniem 
ciepłego sezonu.

„Sz-uńbao" pisze o napadzie od­
działu powstańczego w lie-zbic oko!o 
200 ludzi na japońskie kopalnie zło­
ta w rejonie Huadiama.

Wiadomości o , powstańca--! po­
twierdza japońska. ajcm-ja .F 'iiubuu

Rengo", która donosi,' iż w walkach 
z powstańcami |«od Kirynem zginął 
1 - oficer japoński i  2 żołnic-rzy.

Dziennik „Nonh Ghina Star" w 
artykule, poświęconym ruchowi po­
wstańczemu w Mandżnrji twicnlzi, 
iż obeonie. nie mniej niż 100.000 n- 
/brojonych 'powstańciów. podziclo- 
nycb na oddziały po 1 *10 2oO Iu-
i./.i.
Mini

walczr japonsk.-i armją

U r o c z i s t s i a  l u b i l e u s z o w e
^n ^ te lsk ip so  J e r z e g o  V

transm t a w a t e  b / d ;  r r z e z  Pe  s i l e  Radju
U stalony został term in ret.rans- 8 i 9 b. m, W  program ie te j  re­

m isji uroczystości jubneu.szo-; transm isji znajduje się  x>rzeino- 
wycli z okazji 25-lecia panowania j «’i( nn: okolicznościow e motitir-
króla angielsk iego, Jerzego V ,| chy- brytyjskiego. T ransm isje tą  
które n?daw ane będą przez w szy- j będą tłum aczone na. jeżyk [polski. 
muo»  radjoefcacje poi»kie w  dsniauck. ...........—

merze 17, w  recenzji o „Judaszu” 
R ostworow skiego, g d zie  autor 
„as" (A ntoni Słonim ski'1 tak pi­
sze o Judaszu i o K ościele kato­
lickim  :

 ten pierwszy człowiek, naginający
chrześcijaństwo do wymagań zwyczaj­
ności życia, to niejako początek ko- 
śęióia, początek wielkiej fcjradyi która 
od pierwszych dn: papiestwa doszła do 
pił tęgi- kościoła wojującego w pysze i 
świetności, do krzyżów p:ebiesk;ch, sym 
W izujących gazy trujące, dp czarnych 
krzyżów na wojennych samolotach. To 
początek t*i drogi, którą przeszło rhrzc 
ścijaństwo od proroka z .Galilei do bi­
skupa w pontyfikahiych szaraoh. świę­
cącego otwarcie nowe fabryki amuni- 
cji".

Takie jedno krótkie zdanie, 
w plecione w- dłuższą recenzję ze 
sztiraf, a i le ż ,w  niem  nienaw iści 
— do Krzyża wogóla-

S . p .  M .  H a r t l e b
\y  nocv z 30 kwietnia ua 1 ma- 
rh. zmarł w sanatorjum  w  Ot-

w o b e i  su b sk ryp c ji  p o ż y c ? k i  in w e s Ł
GDAXSK. 2.3 (PAT). Prezydent 

Senatu gdańskiego Greiser zakomu- 
rrkował komisarzowi generalnemu 
Rzp'itejvmin. Papee‘mu, że Senat.—

po --ozpatrzeniu sprawy — nic pod­
nosi zastrzeżeń przeciw akcji sub­
skrypcyjnej S-proc. premjowei po- 
zrezki inwostj-cyjncj na terenie łY. 
Miasta.

E i e g ^ n c K i  p a s a ż e r  a u t a
Przewoził bibułę komunistyczna

J3-
wocku ś. p. dr. M ieczysław Mart-
iteb. żołnierz 6 pp. Iegjonów. kapi- 

• tan rezćrwy W. P„ b. szef biura 
i prasow ego Prezydium  Rady Mi- 
, n istrów . członek - korespondent 
Akadem ji U m iejętności docent 

j Eniwersyt.. W arszawskiego. Zma 
I idy ogłaszał płtfee literack ie pod 
Pseudonim em  von WahUltor.

Pogrzeb ś. p. M ieczysława Tlart- 
ieba odbedzie s ię  3 m aja o godz. 
3 pp. z kaplicy w Otwocku na 
eman Lars mi ejf-rwwy.

LóDŹ, 2.5. Do Lodzi przejecha­
ło z Tom aszowa w ytw orne auto i 
zatrzym ało s ię  przed jednym  z 
niepokaźnycb domów. W yszedł z 
niego człow iek n iosący dużą pacz­
kę, obwiązaną sznurkam i. Czło­
wiek ten w siad ł do samochodu, 
który natychm iast ru sz y ł sp o w o -  
tem  do Tom aszowa. W Tom aszo­
w ie pasażer w ysiad ł bez paczki, 
która ukryta w  aucie dojechała  
do garażu. W  garażu natychm iast 
zjaw ili s ię  w yw iadow cy policji 
śledczej, przeprowadzili rew izję, 
w czasie której natrafili na ową 
paczkę, zaw ierającą, jak się oka­
zało/ b ibu łę[ kom unistyczną.

Zagadkowy pasażer pełnił obo­
wiązki technika kom unistycznego  
komitetu dzitónicowego i znajdo­
wał się. sta le pod baczną obserw a­
cją wywiadowców- policyjnych. 
Zauważyli oni podróż ■samocho­
dem z Tom aszowa do Lodzi, a nk- 
stępuie powrót z paczką.

Po wykryciu w garażu kom uni­
stycznych' odezw zoetał areszto­
w any Lejbaś Bombel szofer, Icek

Nachntanowicz pomocnik szofera, 
oraz Dawid H im m elfarb w łaśc i­
ciel garażu, udający w łaśn ie ow-e- 
go-eleganck iego  pasażera.

W r. ub. władze kolejowe wskft- 
tc-k ciągłych skarg wpadły ua trem ■ 
szajki, która systematycznie okra­
dała pociągi towarowe, wiozące ła­
dunki do Rosji Sowieckiej i  odwroi 
nic. Zbadaniem tych nadużyć zaję­
ła się -pec.ialra komisja śledcza, ktć 
ra. udała się do Brześcia n/Bugiem, 
gdzie notowano większość kradzieży

3T wyniku długotrwałego śledztT~s 
postawiono w stan oskarżenia 12-tu 
fuiLkc jon ar juszów kolejowych i 4-rb 
zawodowych paserów, którzy zdoła­
li skraść z wagonów towarowych za 
blisko 309.(100 złotych rozmaitych to­
warów. Z ładunków, idących z So­
wietów, kradzione były transporty 
futer, tytonia i  kawioru, zaś z Pol­
ski do ZSRR manufaktura i  skrzy­
nie z zapałkami.

Zuchwała szajka stanie przed Są­
dem Okręgowym w Brześciu n/Bu 
ciem w dniu 14 b. m.

5 zabitych, 13 rannych
Straszny w y j a d e K  samocnodowy

BUK A.RESZT, 1-. 3. (P A T ). W 
pobliżu T im isoara wydarzy-! się  
straszny wypadek sam ochodowy. 
A utobus, w którym znajdowało  
się  18 pasażerów , w padł, spowo­
du rozmokłej szosy, w przepaść, 
rozbijając ,się dosz.rzetnia.

5 pasażerów  poniosło śm ierć  
m iejscu, pozostali zaś odnieśli 
ciężkie rany. Szofer, który cudem  
ocalał, doznał pod wpływem  silne 
go w rażenia pom ieszania zmy­
słów .

Projekt ustawy przeciwgruźliczej
D epartam ent Służby Zdrów i a ’ dl a otoczenia. Z głaszanie obowią- 

M inisterstw a Opieki Spoieczjicj ’ zyw ać będzie lekarzy. Pczateir 
opracow ał projent nowej ustaw y nowa ustaw a nałożyć ma na gmi- 
o w alce z gruźlicą  w  P olsce, ny liczące powyżej 15-000 m iesr  
Przepisy te przew idują wprowa- f kańcc;w. obowiązek zakładawa  
dzen ie przym usu zgłaszania przy ] poradni przeciw gruźliczych  
pańkóra. gruźlicy n iebezpieczne*' -  -  .


